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KORESPONDENCYA
Gal. Spółki zbytu bydła i trzody chlewnej

we Lwowie.
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Wychodzi 
we czwartek każdego tygodnia.

F  N Członkowie „Spółek prodneen
tów b yd ła " etrzymuje „Koree-
pondencyę- po połowbe ceny.
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Nr. telefonu: [ 
1930. [

(1 Adres: Gal. Spółka zbytu bydła i trzody chlewnej
l we Lwowie, ul. Kraszew skiego 1. 7.

Adres telegraficzny: 
Pecus — Lwów.

Drugi Zjazd delegatów Spółek 
producentów.

Nieustającą troską Galicyjskiej Spółki zbytu 
bydła i trzody chlewnej we Lwowie — jako Cen­
trali handlowej wszystkich Spółek producentów 
w naszym kraju — jest s k o n s o l i d o w a n i e  i 
p o g ł ę b i e n i e  d z i a ł a l n o ś c i  w s z y s t k i c h  
S p ó ł e k  w tym kierunku, aby one żyły jak naj- 
intensywniejszem życiem samodzielnem i aby 
każda z nich była w organizacyi Spółek organi­
zmem żywotnym. Każda złożona organizacya koo­
peratyw na, jej żywotność i użyteczność społeczna 
zależy od żywotności poszczególnych ogniw skła­
dowych. Tylko wtedy, kiedy bujne życie wre „na 
do le“ organizacyi, wtedy można mówić o żywot­
ności całej organizacyi. Centralna organizacya 
m a za zadanie czuwać nad jednolitym  rozwojem 
całej organizacyi, przestrzegać przed błędami, 
pobudzać mniej żywotne Spółki do intensywniej­
szej pracy, wykonywać te zadania, których po­
szczególne Spółki sam e wykonać nie mogą — 
« łe  najlepiej ftm k-eyom ijąca organ izacya  centralna  
n i e  z a s t ą p i  S p ó ł e k  w t y m  z a k r e s i e  
d z i a ł a l n o ś c i ,  które do nich b e z p o ś r e d n i o  
n a l e ż ą ,  bo wpływy jej tak daleko nie sięgają. 
Konieczne jest w s p ó ł d z i a ł a n i e  (tj. koopera­
tywa) instytucyi naczelnej i każdej Spółki z o- 
sobna.

Jako jeden z bardzo ważnych środków po­
głębiających i konsolidujących całą pracę orga­
nizacyi zbytu bydła, uznała Rada Nadzorcza 
Gal. Spółki zbytu bydła Z j a z d  d e l e g a t ó w  
S p ó ł e k  p r o d u c e n t ó w .  Inicyatywę tę w pro­
wadzono w życie przez urządzenie p i  e r  w s z e -  
g o  Z j a z d u  d e l e g a t ó w  S p ó ł e k  p r o d u ­
c e n t ó w  w R z e s z o w i e .  Podaliśmy swego cza­
su  obszerne sprawozdanie z przebiegu tego Zjazdu 
i dyskusyi, jaka się na nim toczyła. Poruszono 
w tedy cały szereg spraw , wielkiej dla naszej or­
ganizacyi wartości, poznali się wzajemnie ludzie, 
pracujący w tej samej gałęzi produkcyi, wymie­
nili między sobą wzajemne doświadczenia.

Z każdego żywotnego Zjazdu wynoszą za­
zwyczaj uczestnicy jego zachętę do intensywniej­
szej pracy, bo widzą pracę innych i zapoznają 
się  z nowymi kierunkami działania. Przez wza­
jem n ą wymianę zdań i doświadczeń uciera się 
sam  przez się jednolity kierunek pracy i poczu­
cie przynależności do jednej kooperatywy, który 
je s t  ważnym warunkiem  wewnętrznej konsoli- 
dacyi.

Zachęcona takimi dodatnimi wynikami pierw ­
szego Zjazdu delegatów — Galicyjska Spółka 
zbytu bydła we Lwowie przystępuje do u r z ą ­
d z e n i a  d r u g i e g o  Z j a z d u  d e l e g a t ó w  
S p ó ł e k  p r o d u c e n t ó w  w J a ś l e ,  który przy 
dobrej woli tych, którzy w nim wezmą udział, 
przyniesie niewątpliw ie naszej Organizacyi duże 
korzyści.

Poniżej podajem y program  jasielskiego Zjazdu. 
*

* *
Zjazd delegatów Spółek producentów bydła

i trzody chlewnej w Jaśle  12. lipca.
Pragnąc nowozałożone Spółki producentów 

bydła i trzody chlewnej odpowiednio pouczyć, 
ja k  m ają pierwsze kroki stawiać i w łaściwą swą 
działalność rozpocząć i prowadzić — urządza Ga­
licyjska Spółka zbytu bydła i trzody chlewnej we 
Lwowie w porozum ieniu z Komitetem Towarzy­
s tw a  rolniczego w Krakowie II. Z j a z d  S p ó ł e k

w J a ś l e ,  d n i a  12. b. m. o g o d z i n i e  l O r a n o  
w s a l i  R a d y  p o w i a t o w e j .

W Zjeżdzie tym wezmą udział po j e d n y m  
delegacie z każdej Spółki, wybranym zczłonków Za­
rządu Spółek producentów bydła i trzody chle­
wnej zachodniej części kraju, a mianowicie Spółek, 
które, jakkolwiek dawniej założone, nie mogły 
wziąć udziału w odbytym zeszłego roku w grudniu 
Zjeżdzie w Rzeszowie, oraz Spółek, w później­
szym czasie założonych.

Zjazd w Jaśle, w którym wezmą również 
udział reprezentanci Komitetu Towarzystwa rol­
niczego w Krakowie oraz Syndykatu rolniczego 
w Krakowie, jako Związku rewizyjnego, do któ­
rego już wiele Spółek producentów  bydła i trzody 
chlewnej przystąpiło, zagai prezes Rady nadzor­
czej naszej Spółki, a przedm iotem  wykładu, wy- 
głoszonegojprzez naszego delegata p. dyr. E d w a r ­
d a  M a u r i z i o ,  będzie wszechstronne przedsta­
wienie całej praktycznej strony zbytu trzody chle­
wnej przez Spółki.

Równocześnie wysyłamy do powołanych Spó­
łek stosowne zaproszenia.

G alicyjska Spółka zbytu bydła i trzody  
chlew nej we Lw ow ie ( , ,P E C U S “) 

przystąpiła 
z  d n i e m  f. k w i e t n i a

do otwarcia własnego zastępstwa na targu 
w Pradze w centralnej rzeźni i podejmuje 
wszelkie transakeye handlowe tamże.

Bydło przeznaczone do Pragi należy 
adresować:

G alicyjska Spółka zbytu bydła  i trzody  
chlew nej, Praga-Bubna, Centralna rzeźnia.

Wschodnia Galicya aż do Jarosław ia ładu­
je bydło do Pragi najpóźniej we środę rano, nato­
miast cała zachodnia Galicya od Jarosławia na 
zachód ładuje o jeden dzień później.

Na kilka dni przed wysyłką prosimy poro­
zumieć się z „PecusemL

O dokonanej ładudze należy zawiadomić te­
legraficznie w yłącznie Galicyjską Spółkę zbytu 
bydła i trzody chlewnej we Lwowie pod adre­
sem: „PEKUS“, Lwów.

Kronika.
Sezonow e zakupno wołów roboczych. Raz

jeszcze zw racam y się do  pp. Rolników, reflektujących na 
zak upno  wołów roboczych przez Gal. Spółkę zbytu 
bydła, z go rącą  prośbą , a b y  w o ł y  z a m a w i a l i  
n a t y c h m i a s t ,  poniew aż każdy dzień zwłoki po ­
garsza sytuacyę n a  n i e k o r z y ś ć  r o l n i k ó w . -  
Termin zakupna  wołów przypada w ł a ś n i e  n a  
p o r ę  o b e c n ą .  Obecnie m a  jeszcze Spółka czas 
poczynić zamówienia  w pros t  u p roducen tów  z pomi­
nięciem targów, które z n a tu ry  rzeczy pociągają za 
so bą  podrożenie t o w a r u ; wcześniejsze zamów ienia  
może też Spółka załatwić mniejszemi partyami, uwzgię 
dniając w szerokiej mierze jakość tow aru , co dla ho ­
dowcy jes t  kwestyą p ierwszorzędnej wartości.  Jeżeli 
zaś wszystkie zamów ienia  zwalą się naraz, a każde

jest pilne —  wtedy m usi się zakupyw ać towar, jaki 
jest pod ręką, a taki nagły i m asow y popyt pow oduje 
zawsze zwyżkę cen i konieczność zakupyw ania  tu  i 
ówdzie pośledniejszego tow aru .

Rok bieżący jes t dla rolnictwa daleko pom yśl­
niejszy niż zeszły i wskutek  tego należy się spodzie­
wać znaczniejszego popytu . Na razie tendeneya h a n ­
dlowa jes t  dla kupującego bardzo dobra, bo za 1 kg. 
żywej wagi płaci się około 90  hal., czyli cenę daleko 
niższą, niż w roku zeszłym. J a k  długo pom yślna  te n ­
deneya potrwa, t ru d n o  przewidzieć, na wszelki sp o ­
sób pozw alam y sobie zwrócić uw agę na to, że prze­
zorny rolnik powinien ją wyzyskać i poczynić zam ó­
wienia przez Spółkę możliwie n a t y c h m i a s t .  Nie 
ulega wątpliwości, że wcześniej zamawiający będą 
mieli zapew nione i tańsze  ceny i lepszy towar.

W arunki zakupna wołów roboczych przez Spółkę 
pozostają  takie same, jak w roku poprzednim. Spółka 
udziela sw ym  klijentom 8-m iesięcznego kredytu  (na 
czas opasu), od udzielonego kredytu pobiera 1 J/ 2 "/o 
ponad  każdoczesną s topę  Banku austro-węgierskiego, 
policzając odsetki z dołu, oraz policzą sobie 1/ 4 u/o 
prowizyi obrotowej w rachunku  bieżącym.

Informacyi bardziej szczegółowych udziela Dyre- 
keya Spółki.

Z doświadczenia  wiadomo, że te w arunki są  dla 
roln ików i hodow ców  dogodne, a poniew aż rok bie­
żący jes t pom yślny  i spodz iew ana  jes t  większa liczba 
zamówień —  pros im y usilnie Pp. rolników i ho d o ­
wców, aby zamawiali wcześnie, bo to  leży przede- 
wszystkiem w ich w łasnym  interesie.

Klęska ulewy w Galicyi. W osta tn ich  ty­
godn iach  spadły  w naszym  kraju ogrom ne ulewy,
które budzą  pow ażną  troskę  u gospodarzy  rolnych.
W skutek  deszczów wylały rzeki i potoki, a w oda po ­
zalewała niżej położone obszary  roli, zwłaszcza łąki. 
Ponad to  w oda  w ylana zniszczyła drogi, pozryw ała m o­
sty, z ru jnowała tory kolejowe, tak, że na  n iektórych
liniach kolejowych ruch pociągów zosta ł  czasowo
w strzym any.

Ulewy przypadły na czas s ianokosów , w chwili, 
kiedy rolnicy zajęci byli zb ieraniem siana. Ci, którzy 
wcześniej zabrali się do pracy, zdołali s iano  wykosić, 
w ysuszyć i zwieść, ale znaczna część t raw y nie jest 
do tąd  skoszona, lub skoszona gnije w polu a w sku­
tek ciągłych deszczów t ru dn o  ją  w ysuszyć i zwieźć
do domu.

Jeżeli ulewy potrwają dłużej, niewykluczoną jes t  
n o w a  k l ę s k a  g o  s p  o d a r c z a, spo w o do w ana  u tra tą  
p a s z y ,  k tórą  to  klęskę Galicya co parę lat przecho­
dzi. Na razie jeszcze klęski tej niema, ale n iebezpie­
czeństwo jes t  wielkie i dlatego każdy rolnik z troską 
musi patrzyć w n iew iadom ą przyszłość.

Klęska u tra ty  paszy odbija się zawsze fatalnie na 
h o d o w l i  b y d ł a .  G ospodarze z pow odu braku pa­
szy w zimie m uszą  bydło  m a s o w o  w y s p r z e d a -  
w a ć ,  bo nie mają go czem wyżywić. Ponieważ w ta­
kich razach podaż  je s t  m asow a —  więc następuje  
og rom ny  spadek  cen bydła, czyli bydło sprzedaje się 
za pół darmo.

Klęska ta nie ogranicza się tylko na rok klęs­
kowy, ale odbija się i na paru  dalszych latach, bo 
gospodarze  m uszą  po tem  lizać się długi czas z ran, 
zadanych przez klęskę u lewów i powodzi.

Oby Bóg n a s  u ch ron ił od tej klęski w tym  roku, 
k tóry  zapow iada się pod w zględem  urodzajów  s to su n ­
kow o dobrze. A trzeba  nam  w zm ożonej p rodukcyi na 
każdem  polu , bo przeżyliśm y stra szn y  rok p rzesile - 
n iow y w sku tek  grożącej w ojny i p rzesilen ia  g o sp o d ar­
czego, k tó re  w strząsło  w szystk iem i gałęz iam i naszego  
krajow ego gospodarstw a .



Sprawozdania z targów.
Targ bydła we Lwowie.

Lwów, dnia 27. czerwca 1913.
Na dzisiejszy targ  spędzono : W ołów —.b u h a jó w  7, 

krów 157. Razem bydła grubego 164 sztuk. Jałownika 176 
sztuk, cieląt 327, owiec (kóz) —, nierogacizny gal 90, 
nierogacizny węgierskiej 88. Razem 815 sztuk.

Płacono za jeden cetnar m etryczny żywej wagi tj. 
zalO O klgr.: W ołu opasow ego od 000 do 000 kor., wołu 
chudego na opas od 00 do 00 kor., buhaja od 84 do 92 
kor., krowy rzeźne od 50 do 76 kor., jałow nika od 50 do 
82 kor. cielęcia od 70 do 108 kor., nierogacizny gal. od 
110 do 126 kor., węg. od 110 do 114 kor.

Targ bydła we Lwowie.
Lwów, 2. lipca 1913.
N a dzisiejszy targ sp ęd zo n o : W ołów 00 szt., bu-

haji 7 szt., krów 62 szt. Razem bydła grubego 69 szt. 
Jałownika 139 szt., cieląt 341 szt., owiec (kóz) — szt., 
N ierogacizny galic. 107 szt., węg. 000 szt. Razem 587 szt.

P łacono za jeden cetnar m etryczny żywej w agi tj. 
za 100 klgr.: W oła opasow ego od 000—000 kor., wory 
chudego od 00—00 kor., buhaja od 80— 93 kor., krowy 
rzeźne od 51—91 kor., jałownika od 50—84 kor., cielęcia 
od 80 do 110 Kor., nierogacizny gal. od 108—123 kor., węg. 
od 0 0 - 0 0  kor.

Targ bydła w Krakowie.
Kraków, dnia 27. czerw ca 1913.
Na dzisiejszy targ sp ęd zo n o : buhaji 101, wołów 73, 

krów 161, jałówek 82, razem  bydła rogatego 123 szt, cieląt 
447 szt., owiec i kóz 1 szt., nierogacizny 139 szt. Razem 
1310 sztuk.

Płacono za jeden cetnar m etryczny żywej wagi, 
Buhaje od 69 do 98 kor., woły opas. od 90 do 110 kor. 
krowy od 57 do 92 kor. jałownik od 66 do 96 kor., cie­
lę ta  o d - d o  — kor., nierogacizną tuczną  od — do — 
kor.

Bitej w agi: N ierogacizną od 170 do 182 kor.
Z zakupionych na oko płacono za sz tukę : Buhaje 

od 130 do 340 k o r , woły od 200 do 180 kor., krowy od 
120 do 310 kor., jałówki od 100 do 340 kor., cielęta od 
30 do 80 kor., owce i kozy od 16 do 20 kor.

Ze spędzonych na targ zw ierzą t sp rzedano : na 
m iejscow ą konsum cyę 1061 szt., na konsum cyę innych gmin 
kraju 219 szt., na eksport za  granicę kraju bydła rogate­
go 00. ______

Targ bydła w Krakowie.
Kraków, dnia 1. lipca 1913.
N a targ  dzisiejszy  spędzono buhaji 19, w ołów 24, 

krów 9, jałówek 12, razem  bydła rogatego 64, 
cieląt 366, owiec i kóz 1, nierogacizny gal. 473, n iero­
gacizny węg. 000, razem  901 sztuk.

Płacono z ł  jeden ce tnar m etryczny żywej w agi: 
Buhaje od — do — kor., woły od — do — kor., kro­
wy od — do —, jałownika od — do — kor., cielęta od 
— do — kor., nierogacizną tuczną od — do — kor.

Bitej w a g i: N ierogacizną od 162 do 182 kor., tłuste 
w egierskie po — kor.

Z zakupionych na oko płacono za sz tu k ę : Buhaje 
od 136 do 350 kor , woły od 380 do 110 kor., krow y od 
160 do 270 kor., jałów ki od 100 do 236 kor. cielęta od 
26 do 70 kor., owce i kozy od 00 do 0o kor.

Ze spędzonych na targ  zw ierząt sp rzedano : na 
m iejscową konsum cję 813 szt., na konsum cję innych gmin 
kraju 91, sz t., na eksport za  granicę kraju bydła roga­
tego 00, na eksport za  granicę kraju nierogacizny 00.

Ceny pow yższe obliczone bez opłaty akcyzowej.

Targ bydła rogatego we Wiedniu.
Wieueń, dnia 30. czerw ca 1913.
Na dzisiejszy targ  sp ęd zo n o : 4889 szt. bydła ro­

gatego z teg o : bydła tucznego 3558, bydła z pastw i­
ska —, bydła chudego 1331; według gatunków  2399 wo­
łów, 1130 buhajów , 1138 krów, 222 bawołów.

Przez Galicyjską Spółkę zbytu bydła dostaw io­
no — szt.

W porów naniu z targiem  z ubiegłego tygodnia był 
dzisiejszy spęd o 108 sztuk większy, a to spędzono o 
162 szt. wołów tucznych o 00 bydła z pastw iska, o 000 
szt. mniej bydła chudego, zaś według gatunków  do­
starczono więcej o 000 wołów, 295 buhajów , 261 krów 
i baw ołów  14 szt.

W edług pochodzenia dostawiono z W ęgier 1506 
szt., z G alicyi 118, z innych krajów austr. 3265 szt.

Ceny: galicyjskie woły liche 92—100, średnie 102—107 
prim a 108—120 iwyj. 000 ). W ęgierskie woły liche 86 
do 93, średnie 92—108, prim a 98—128 (wyj. 000). Nie­
m ieckie: woły liche 00—00, średnie 100 do 104, prima 
106 do 122 Buhaje prima: 89—111 (wyj. 000) krowy prima 
86—120, bawoły prim a od 50—84, galicyjskie bydło chu­
de od 50—88 za 100 kg. żywej wagi.

Tendencya: Spokojna; prima i średnie gatunki osią­
gały ceny zeszłotygodniow e, z pow odu wielkiego spędu 
buhaji i bydła chudego ruch targowy bardzo powolny,

prim a buhaje spadły 4 - 6 ,  średnie i gorsze oraz bydło 
chude 6—10 koron.

Targ trzody chlewnej we Wieaniu.
Wiedeń, dnia 1 lipca 1913.

Na dzisiejszy targ  spędzono ogółem 19.680 sz tu k ; z  
tego 9.724 szt. mięsnych, w tern 4.814 szt galicyjskich, 
9.956 szt. tłust. P rzez organizacye rolnicze 291 szt. a to :  
Galicyjska Spółka zbytu bydła i trzody chi. 180 szt., o r­
ganizacye inne 111 szt.

Ceny sztuk galicyjskich: w ybrakowane od 100 do 
110, (w y j.—), średnie od 116 do 130, lekkie prim a od 132 
do 136, (wyjątkowo —), ciężkie^prima od 134 do 136 K. 
(wyj. 000 ). Ceny sztuk w ęgierskich: prim a od 108 do 112, 
średnie od 106 do 110, stare i lekkie 9 6 —108. Ceny szt. 
z M uraw : prim a od 132 do 140, (wyj — ), za i OO kg. 
żywej wagi.

W  porów naniu z tygodniem ubiegłym spędzono 
ogółem o 3713 szt. więcej, w  tem sztuk młodych o 1819 
więcej, zaś tucznych o 1894 szt. więcej.

T endencya: Z pow odu nadspodziew anie w ielkiego 
spędu  ceny we wszystkich gatunkach spadły 4 —12 hale­
rzy na 1 kg.

Targ bydła w Pradze.
Praga, dnia 30. czerw ca 1913.
Na dzisiejszy targ  spędzono ogółem 916 szt. bydła 

rogatego a m ianow icie: czeskiego 276 sztuk, g a l i c y j ­
s k i e g o  598, szt. węgierskiego — sztuk, styryjskiego 42 
sztuk.

W edle gatunków  spędzono 227 wołow, 352 buhajów , 
235 krów i 102 jałownika.

Przez Z astępstw o Galicyjskiej Spółki zbytu bydła 
i trzody chlewnej w Pradze sprzedano 20 sztuk bydła ro ­
gatego i 40 sztuk trzody chlewnej.

Ceny za 100 kg. żywej w agi bez opłaty akcyzowej.
B y d ł o  c z e s k i e :  woły 90 —112, prim a 117—122 

(wyj. 000—000), buhaje 88—106, (wyj. 000), Krowy 64—104.
Bydło g a l i c y j s i r i e :
W oły 58—116 K; ouhaje 56—100 K; krowy 48—102 K., 

jednoroczne woły i jałówki 66—94 K.
Bydło w ę g i e r s k i e :  Woły 00—00, buhaje 00— 

00, Krowy 00—0Q.

Trzoda chlewna poch. galicyjskiego n e tto :
Prim a (praskie) lekkie 118—124, secunda i tertia 112—116, 
ciężkie nad 100 kg. 110—116.
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przeznaczoną na targ wiedeński należy adresować:

„ A llg e m e in e  O s te r r e io h is c h e  V ie h v e r -  
w e r t u n g s g e s e l ls c h a f t “ W ie n  II I.  S t. W a r *

a o dokonanej wysyłce należy telegraficznie pow ia­
domić „Galicyjską Spółkę zbytu bydła i trzody chle­
wnej we Lwowie44 pod adresem : „Pecus“ Lwów, 

zaś biuro wiedeńskie pod adresem:

—  V ie h v e rw e r tu n g  W ien  S t. N la rx . —

Jako nadawcę towaru należy podpisać „Galicyjską 
Spółkę zbytu bydła i trzody chlewnej'4, obok 
umieścić stampilię Spółki lub nazwisko wysyłającego.

Wschodnia Galicya aż do Jarosławia ła­
duje bydło rogate najpóźniej do środy. Nie- 
rogacizne najpóźniej we czwartek. — Nato­
miast cała zachodnia Galicya od Jarosławia na 
zachód ładuje o dzień później.
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\ Wszelkie przesyłki

I

bydła rogatego i nierogacizny idące na sprze­
daż do Lwowa należy adresować:

Galicyjska spółka zbyta 
bydła i trzody chlewnej
Lwów-P odzamcze, Rzeźnia

9
Bydło, przeznaczone na lwowski targ w  
środow y, należy ładować w po- w 
niedziałek rano — zaś bydło, prze- O 
znaczone na targ piątkow yy należy X 

ładować w środę  rano. |

W ydaw ca: Gal. Spotka zbytu bydła i trzody chlewnej we Lwowie. Redaktor odpowiedzialny: ADAM MNISZEK
Z Drukarni Polskiej we Lwowie, Ghorążczyzna 31.


